ydź 
var 
„kos 


O* | 


(ras 
TEE 
;żąe 
due 


aye 


VRE: 


-A T AK, 
dY wę E * e je 
e EA. 


MONITOR 
Na Rok Pańfki 1782. 


Num IV. 


Dnia 12 Stycznia. 


Refztą poprzedzaiących Monitorow: 


F A co naybardziey widzę fzko- 

LA o, dliwego Kraiowi; ieft to, 
» że tam mało znaydzie Dokto- 
» rów approbowanych w fcyencyi 
, fwoiey, Chyrurgów wcale ża- 
» dnego, i lubo ieft ich dofyć, ktd» 
n rych 
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rych tam zowią Cyrulikami, a- 
leć tylko że. Imie Chyrurga no- 
fzą przy brzytwach do ogolenia 
głowy, do ratowania zaś ludzi 
w czalie potrzeby, więcey fzko- 
dliwi iak użyteczni, osobliwie 
po Partykularzach, co ieft zgu* 
bą Rok w rok wiele fet ludzi, 
przy częftych tam zdarzających 


fię przypadkach, ile że lud tam- ` 


teyfzy na krok z domu bez o- 
ręża niewychodzi, i popędliwy 
do zemfty, na przeciwnika fwe- 
go, gotów do ofłatniego fię rà- 
bać, zwłafzcza gdyby ieden 
drugiemu iakieś flowo ze czte- 
rech liter fkładaiące fię powie- 
dział . 

y Czemuby łatwo zapobiec mo- 
na, poftanowiwfzy kilka osób 
w Medycynie i Chyrurgii ap- 
probowanych, na ten iedyny ko- 
niec przy Kommifyi Bóni Or- 

n die 
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dinis, aby wfzyftkich w Kraiu 
awiących fię leczeniem Cyruli- 
ków, albo mniemanych Chyrur- 
gów i Doktorów, zapozwawfzy 
do Kommiflyi, iak nayściśley 
wyexaminowawfzy, incapacibus 
zakazali, i zupełnie ich zniefio- 
no, fposobnym zaś Regulas cu- 
randi podano: ażby za czasem 
obmyślili o uftanowieniu dofko- 
nałego Collegium Medicum, 
gdyż bowiem nic pożyteczniey- 
izego dla Kraiu niema, iako pil- 
ne ftaranie o zachowanie zdro- 
wia; Naywięcey zaś baczność i 
dozor tychże rozeiagaćby fię po- 
winien na Matrony do Położnic 
chodzące, te bowiem w tym 
Kraiu , naywięcey ludzi gubić 
umieią fwoią niefpofobnością, i 
co iefzcze nayuciefznieyfza, iż 
te nawet z fwym kuglarftwem 
w Doktorfkie czynności wdaią 


» fię, 


„” fię, i ich Doktorkami nazywają, 
|» Daley zacząłem fię w Pol- 
a fkich dzieiach rozpatrywać i one 
» Z pilnością czytać, przy tym tak- 
» że ftarałem fie jak nayuflniey 
„ Rząd wewnętrzny i Prawa grun- 
„ towe poznać i zrozumieć, cze- 
». gomłatwo dofzedł, gdyż w Pol. 
„ izcze wfzyfcy o wfzyftkim wie- 
s» dzą, nawet naywalnieyfze Ra- 
„ dy Seymowe, Lokaie flyfzeć i 
s» wiedzieć mogą, tak fig otwo- 
» rzyście odprawuią. Prawa lu- 
„ bo nie zewfzyftkim iafno pisane 
»„ fa, iednak ku Dobru Pofpolite- 
s mu, wfzyfikie zmierzają ; lecz 
„ gdym zachowanie Praw we- 
n: Wnętrznie z onych zamierze- 
n niem porownywał, uyrzałem że 
s cale fię opak dzieie;» 
[= Tego wfzyftkiego com po- 
„ wiedział o fłanie wewnętrz- 
». nym Kraiu Polikiego gdym przy- 
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Czyny dochodził, zadney inney 
nieznalazłem, tylko iedyną roz- 
Wiozłą wolność Poliką, która 
według mego zdania nic infze- 
80 nie ieft, jak ta Moc czyli Præ- 
rogatywa ŚSzlachećtwa, mocą 
którey każdy Szłachcic czynić 
Może co chce, czy to fię z Pra- 
wem zgadza, czyli nie, czy fwo- 
le lub cudze befpieczeńftwo na- 
rufzy, lub nie, aby tylko fwe- 
go dokazal, ile razy kto chce i 
lily ma potemu. Treść zaś fa- 
ma tey wolności, czyli iak: oni 
mówią źrzenica wolności, fa o- 
we flowa: Niepozwalam na nie, 
które na Polikę teraźnieyfzą nę- 


dze fprowadziło, i poniekąd onę 


niewolnicą mocnieyfzych Sąfia- 
dów uczyniło , przeto iż nigdy 
fig dla tych fiów na Woyfko na- 
leżyte zdobyć nie mogą, ani in- 
ne złe w Kraiu przebywaiące 
n Wy- 
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wykorzenić i znieść. Niech al- 
bowiem Nayjaśnieyfzy Król fam, 
i Rozumnieyfi na Obradzie Sey- 
mowey potrzebe pofłanowienia 
Woyfka więcey iak ieft, przeło- 
żą, i inne Porządki dla Kraio- 
wego i powizechnego Dobra po- 
ftanowić umyśla, niech fię na to 
niemal wfzyfcy zgodzą, niech 
fposoby do tegoumyślą i ułożą, 
aliśćci owo ieden w pośrzód wý- 
chodzi śmiało nie pozwalam na ta 
zakrzyknie, i tak temi flowy, 
W oyfko i całą dobrą Rade, czyli 
iak mówić mogę Dobro pofpolite 
znofi, a czyliż to nie niewola ! ale 
nie wolność, bo prawdziwa wol- 
ność na tym fię zasadza, aby 
każdy Prawu podlegał, to ieft: 
aby każdy nią zafzczycony, co 
tylko ku Dobru pofpolitemu i 
włafnemu fię ściąga, czynić, co- 
by zaś Prawu albo befpieczeń. 
„ wu 
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» ftwu czyli Dobru powfzechne- 
» mu przeciwnego było, zaniechać 
» mutial. y , 


Ito fą te zdania i uwagi, iak 
Mówiłem pewnego Cudzoziemca 
gdącego tu w tych ftronach nie” 
awnemi czasy, które ia przy po- 
Czątku teraznieyfzego Roku ko- 
chanemu publicum do wiadomości 
Podaję, nie tym końcem (iak nie- 
tórzy rozumieć mogą ) żebym 
mey własney ukochaney Qyczy- 
20y przywary, i niedołężności o- 
awiał, i na oczy wymiatał, coby 
nazwać można ofzczerftwem, lecz 
tu nam potrzeba bydź tego zda- 
Nią, jak Anaximander uczynił, al- 
bo Epikteta Filozof naucza: teźli 
to o tobie złe mówi powieści, zważ, 


Czy prawda iel, co mówi, co iesli 


tak ieft, poprawże fig, i czyń tak aby 
Gie daley nie miat o co naganiać, 


Tym 


Tym iedynie końcem przekła. 
daiąc wfzyftkie te prawdziwe u. 
wagi przed oczy Publico, ażeby 


Publicum wykraczające przeciw | 


Prawu i Prawodawcom, uznawfzy 
fwe wyftępki fzkodliwe fobie i po- 
wfzechności, pomyśliło o lepfzym 
zażywaniu fwey wolności, Stan tak- 
że Prawodawczy aby pomyślił 
fwym przezornym rozporządze- 
niem łafkawie dopomoc Publico, 
do wfzelkiey chwały i fławy i Do- 
bra powizechnego . 
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